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o Potrzebie gruntownéj znajomości historji 
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i naczym ta gruntownośc zależy. 
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9 W scrszzs zawisłości międży sobą zdac 
rzeń rozmaitych, gdy jednych bez drugich 
znać dobrze niepodobna, gdy poznawanie 
„tamtych ciagnie za sobą wzićranie w inné, 
nawzajem wszystkie znaglają do poznawa- 
nia wszelkich innych i bliżćj i dalćj dzia- 
łających; gdy wchodzący w ten zawód , ła- 
cno uczuje ogrom rozmaitości i usiłujć go 
objąć; gdy baskied natury rzeczy jakowećj, jéj 
prawd docićrając , zapuszczą się we wszyst- 
kić te historycznć okoliczności; gdy nauko- 
wy postep umysłu ludzkićgo roztrząsając , 
w nić się niespracow anić zaglębi; gdy w każ- 
dy m zawodzie swojim z istotnym pożytkiem 
i dogodzćnićm potrzebie z jego prac wyni- 

Kającój, nieopuszczając najmnićjszćgo przed- _ 
miotu w śledzéniach swojich, poznaje w ca- 
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łćj obszćrności historją; gdy ta má być ówi- 
czóniem , nie tylko przyjemność w pożyciu 
towarzyskim przynoszącym , nie tylko tru- 
dóm uczonym niewyczerpanć topieliska roz- 
łówającym, ale-nadto ćwiczćniem podno- 
szącym zacność charakteru, zaprawującym 
do moralności, spójnie społeczeństw ludzkich 
utrzymującym, ożywiajacym narodowość , 
swobody i wszelkić środki ród ludzki do 
wyższćgo przeznaczćnia jego podnoszącym ; 
gdy má wszelkić węzły społecznć swym gło% 
sem upoważniać , kićrować ludy do lago- 
dnćgo ku nim skłaniania się, doznawania 
'z nich wynikających dobrodziejstw; gdy hi- 
storja staje się nieodzownym dlá uobycza- 
jonych ludów zawodem , że ile możności 
z jéj tkanki, trzeba najmnićjszćgo niepomi- 
jać włókna, że płytko branć rzeczy, opacz- 
| né potworzą wyobrażćnia, błędnć uwidzć- 
nia, fałszywe wywiązki, oczywista ztąd, 

dla dogodzónia wszystkićmu, wynika po- 
trzeba gruntownej znajomości historji. Po- 
wtórzmy to jeszcze, że badając naturę i 
człowieka” w stowarzyszćniach uobyczajo- 
nych., historja i filozofija w trudach praco- 
wników, i w pożyciu do czynności podnie- 
‘cając, historja, żeby swym wielkim zamia- 
róm, swćmu przeznaczóniu odpowiedzia- 
ła , zożękiwadć po nićj skutki przyniósła , 
potrzebóm ludów dogodzila, powinna być 
gruntownie i dokładnie udzićloa , przyję- 
ta i upowszechniona. 


10. Dogodzić takowćj potrzebie w udosko- 
nalćniu. wysoko stojącej ludzkości, jest zaw 
iste trudność tymcięższa do przełamania, im- 
większy ogrom do przetrawiénia staje, im. 
przewrótnićjszć o nim rozsiano wyobraże- 
nia. W tymże wyżćj wzmiankowanym pi- 
śmie , o łatwym i pożytecznym nauczaniu 
historji, namieniliśmy, iż jej znajomość do- 
kładna , nie na simym wypadków powta- 
rzaniu zasadza się, ale na związkowym roz- 
wikłaniu wszelkich okoliczności ludzkość 
tykających, na którć jeśli obojętnym spój- 
rzymy okiem, sprawiedliwie zatrwożćni być 
„możemy, nieprzejętą odchłdnią przedmio- 
tów, zewsząd dla uwagi i natężonćj myśli. 
skupionych. Owć liczonć środki latwógo 
nanczania historji, wszędzie dręczyły nie- 
cierpliwość mnóstwem rzeczy, którć histo- 
rja przynosi. "Tu dopióro powtarzanć po- 
strzeżćnia przytaczającć w nic=tórych waż- 
nićjszych razach znamienitszć z historji ko- 
rzyści, wskazujące nieodzowneść jéj um 6- - 
nia, wszędzie jeszcze napomykały o mno- 
gości przedmiotów, o którć do historji, jak 
do ich najzupełnićjszćgo, składu uciekać się 
wypadąń. "Tak iż pożytecznć nauczanić hi- 
storji, zwracającć baczność na kolćj dosko- 
nalćnia się rodu ludzkićgo, na wszystkić 
ludzkość tykającć przedmioty , wszystkić , 
aż do najmnićjszych wypadków, zajmującć 
okoliczności , wydaje się być niepodobnym 
dlą oswojćnia wszystkim, do ra in- 
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nymi pracami zajętym, dla tych którzy 
mają swój umysł de innych widoków oder- 
wany, odstraszającym , niepodobnym do u- 
skutecznićnia , najwytrwalsze prace prze- 
rażającym, w rozpacz nareszcie niczym nie 

„zajęty umysł wprawić mogącym, a snadno 
przez lekkie i żartobliwć dowcipy na igrasz- 
kę i pośmiewisko wystąwionć , ile gdy do 
tego z zeszłych wieków z pamięci nie wy- 
gluzowanć dziwacznć o historji wyobrażć- 
nia tysiącznć przekonania obarczają. 

11. Oto z prostćgo powtarzania, że hi- 
storja niczym nie jest innym tylko powie- 
ścią, snuje się w pospolitych wyobraże- 
niach, że ona wystawia sam tyko stek po- 
rządkiem lat spisywanych i powtarzanych 
powiostek, samć zebranić wojen i bitew., 
małych i wielkich intryg: do których coraz. 
nowsi pisarze nic dodać nie zdołają. Jakoż 
rzeczywiście. najwięcćj w podobnym sposo- 
bie lepionych ramot, bez doboru, bez sma- 
ku,. rozsypaną tłuszczę wypadków między 
sobą wzajem bez związku stykanych pod po- 
ważnym historji imićniem ciekawości niedo- 
świadczonych czytelników jest udzićlonych, 
i to liché o historji wyobrażćnie ustalają- 
cych. — Nie dość jednak tego poniżćnia by- 
ło. Owć powiostki, są tylko na wpół praw- 
dziwć, od urojeń i zdania pisarza powtarza- . 
né, a zdaniastakićgo pisarz, jest świadkiem, 
ten lepszym, który trafnićj do-gustu czytel- 
nika przypada; w ich dowolności, w dowol- 


ności czytelników cała historja , jest samą 
tylko baśnią przyzwoloną. Co wszystko 
właśnie ,. jeszcze nie mała liczba z umysłu 
utworzonych lub z ciemnoty pisarzów wy 
nikających dzieł, dobitnie potwićrdzą. Tak 
a nie inaczćj dla wymarzonćgo w ludzko- 
ści pożytku, nakrętnie wystawianć rzeczy, 
przetworzonć w dzikić,dziwolągi , jeszcze 
pisma wspaniały tytuł historji noszące, nie 
zostawując im śladu istoty, któréj wspania- 
ży pozór przybrały, napychają księgi nie- 
widami, dzikićmi potworami, upadłając do 
ostatka dostojność historji. Ani to dziwić 
bacznie na sprawy ludzkie poglądającćgo 
powinno. Ta dostojna historja jest w ręku 
wszystkich ,, równie biegłych i ćwiczących 

się, jak najniedołężnićjszych umysłów, któ- 
ré w miarę swych zdolności, w każdym wie- 
ku nieprzestają nią ponićwićrać. Za ich do- 
siśdywaniem , gnieżdżą się i zalóćwają świat, 
niesworne widma. Taż sama jeszcze histo- 
rja, pod*kićrunkiem zagorzalstwa , uprze- 
dzćnia , nieprzezorności ; a co gorzćj je- 
szcze , przy usilności nakręcćnia jéj do róż- 
nych pojedynczych , odłącznych widoków; 
staje się najodraźliwszym sposobem zbez- 
czeszczona i hańbą okryta. Rzeczywiście 
podówczas wyrodzona w stek z umysłu u- 
snutych bańjaluk, jest narzędziem zama* 
chów na swobody , na dalszć rodu ludzkić- 
go kształcćnić : z tak rozmaitych powo- 
dów należy ją w wielkićj części przytłumić 


— BD m 


i w niepamięć zapuścić ; tym sposobem 
wstrzymać. przeciwnć jéj w jakowych za 
miarach działania; do tego resztę przeisto- 
czyć , napuścić fałszem odbijającą barwą, 
ale prosto w pewnć widoki uderzać; zacię- 
śnić jéj wolność, w ciężkie więzy milezć- 
nia , lub kłamstwem skrępować, a w tym 
kształcie mićć jéj głos po sobie. Gdy tak 
potworne dzićła, bądź z powodu uniesień za 
wymarzonym dobrem, bądź z zamiarów ja- 
kićgo cząstkowego zainteresowania byt swój 
mają, że o historji roją się dziwaczne i fał- 
szywć wyobrażćnia, nić może nikogo zadzi- 
wiać. BEDE 
„, 12. Rozumieją wszakże inni, z wyż- 
szym dla historji względem zważając: że 
z mnóstwa niczmiernćgo pism  historycz- 
uych „ wysadzą śię nie małe na zatwićrdze- 
mić powtarzanych rzeczy licznómi świadec- 
twami, czyli na przywodzćnić pisarzy o 
„tymże. przodem rozprawujących, a na ta- 
kim podpićraniu pisma swćgo i zalety swój 
wyszukuje > zważając z podziwićniem to 
wysadzanić się, mniema wielu te licznć przy- 
wodzćnia czcząc nazwiskiem erudycji, a pi- 
sarzy erudytami, że ta, tak nazwana eru- 
dycja , jest istotą która, do historycznych 
przybytków przystępu sobie nie torują- 
cych, ma w zadumienić wprawiać. : Wla- 
śnie najwyższym wysiłkiem wielkości histo- 
‘rji, Wyżćj inni zacność historji podnoszą, 
nalegając natarczywym głosem, że historja, 
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jeśli má być pożyteczna, a nie simym roj- 
iskiem powiostek , må być z krytyką tra- 
ktowana. Ta zaś krytyka, stosuje zdarzć- 
nia historyczne do toczących się pod okiem 
naszym, ztąd wyprowadza (fensa) nauczki 
moralne, tak, ażeby historja, będąc szko- 
łą świata, dała to czuć po sobie, że pod 
zmiennym tylko imieniem , pod pokrywką 
indziej i dawniejszego czasu dziejących się 
okoliczności, zdaje się o współczesnych pra- 
wić: ztąd przypominane morały, przestro- 
gi, tak dla pożycia prywatnego, jak w spra- 
wie politycznej; tu należy dowcipu swego 
i trafności użyć , aby to za przewodnictwem 
prawideł dobrego myślenia, jak najprzyje- 
mniej i ze zbudowaniem czytelnika w swoj- 
im miejscu dopełniać. Wszakże prócz tych š 
rozeszły się czystsze: o erudycji i krytyce 
wyobrażenia, a długi czas, w wielkim trwał 
znaczeniu wyraz historji pragmatycznej i 
jemu właściwe znaczenie. Przybrół on za 
prawdę obszćrniejsze , jednakże nieraz hi- 
storja powszechniej dawną jego miarą ozna- 
czana. W tym sposobie , jest ona zniesio- 
na do widoków jedynie pobityecznych , za- 
wartych jedynie w wojownictwie, diploma- 
cji, i niewielu dodatkowych do tego wy- 
padkach; w tym sposobie są przyzwane przed 
sąd rozumu sprawy narodów, by je zważyć 
na szali zdrowej polityki ; rozważyć ich 
prawa, aby ztąd wywiązywać przyczyny 
trwałości, lub upadku państw ; powszech- 
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nych ludzi szczęścia lub niedoli, tyle przy- 
zwyczajać się do szukania wzajem związa- 
nych przyczyn i skutków w zamiarze moral- 
ności z polityką złączonej. — Wszystkie wi- 
doki, składające za prawdę nie mały w ża- 
wodach historycznych wydział, ale niesta- 
nowiące jeszcze „ałości, wiele 'z nich wca- 
le przewrótnie pojęte, wszystkie niedokład- 
nie rozważane. j 

15. To albowiem jest nie zawodną, że 
związek między wszelkiemi okolicznościa- 
mi w dziejach ludzkich jest nader ścisły. 
Cheąc dokładnie jakową osnowę wyłuszczyć, 
nie podobna jest, nie zaczepić, nie zgrun- 
+ować mnóstwa ubocznych na pozór, a mo- 
ceny wpływ wywierających. Ztąd sprawie- 


dliwie za największy widok w historji bio- 


rąc sprawy narodów polityczne, do tego do- 
łączając i inny, postępu doskonalenia się ludz- 
kiego, historja do nich w ogromie ZWróco- 

na, jeśli je należycie må wystawić, przeź 
żaden nie uchroni się sposób, aby miała‘ 
zaniechać jaki oddział przedmiotów, aby nie 
miała ze wszelką ścisłością najmniejsze roz- 
trząsać , porównywać je, stosować, i w je- 


dno spajać, z nich całość kojarzyć. W tym 


duchu poznaje się miejsce , w którym rzecz 


się dzieje, z największą bacznością na ko- 


lej czasu; wszystkie zdarzenia , aż do naj- 
drobniejszych szczegułów, przemiany w na- 
turze, w czynnościach ludzkich ; roztrząsa- 
ją się usposobienia i zdolności, jak dalece 


` 
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rozwinięte władze fizyczne lub umysłowe , 
charakter, położenie co do związków spo- 
łecznych, w jego prawach, jego urządzeniu, 
jego bytu, oraz jego stosunku z postronne- 
mi. Na tak rozmaitych początkach we 
wszystkich cząsteczkach , aż do drobiazgów 
-qrozbieranych , spoczywa badanie przyczyn 
i skutków , wzajemnej ich wymiany i nie- 
przerwanego rzeczy biegu. Nie inaczey zaś 
tak filozoficznie zgłębiane dzieje świata być 
mogą, jak przez wyjaśnienie ze wszęlką 
dokładnością prawd historycznych, które 
w pozostających wiadomościach i pomni- 
kach, często są w zawichrzeniu wystawia- 
ne, przez to innym światłem sobie najmniej 
właściwym odbijających, a w tym má się 
przezorność i przenikliwość krytyki usilnie 
zaostrzyć. Taka jest praca krytyki w swych 
zawodach się ćwiczącej, na nich wspórty fi- 
lozof, w natężeniu rozumowych rozwag, do- 
pełnia obowiązków umiejętności historji. 
14. Oprócz zatym rozległej znajomości 
zdarzeń historycznych, niesłychanie .cięż- 
kie obowiązki dla historyka, dla szukające- 
„go zaszczytu znajomości historji ukazują się. 
Albowiem , oprócz znajomości natury czło- 
wieka jako istoty nad którą myśli history= 
ka pracują; i w powszechności filozofji, któ- 
ra.za równo podaje środki w dopełnianiu 
wszelkich badań i rozumowań.w historji; 
jako też ona, obejmować całość, rozróżniać 
niejednostajność, w spokojności prawym us 
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mysłem rozsąd wyrzekać usposabiń — o- 
‘prócz licznej, ile być może najliczniejszej 
i najdokładniejszej znajomości języków, któ- 
ré tak dalece ułatwiają poznawanić naro- 
dów , którć gdy są znanć , pewnićjszemi 
czynią kroki badaczów — oprócz rozmai- 
tych pomocnych nauk do badań: epigrafiki, 
diplomatyki, hieroglyfiki, numismatiki, he- 
raldiki, sfragistiki i tym podobnych, w któ- 
rych już krytyka na skutki prac swojich po- 
giądając, może znajdywać ułatwiające dla 
siebie do badań przepisy czyli postrzeże- 
nia — oprócz geografji w której się można 
o miejscu dokładnie wywiadywać , chrono. 
logji w której się czas oblicza i podług swej 
koleji wypadków rozważa, dwu nauk, od 
wieków, za dwie najgłówniejsze , najistot- 
niejsze dla historyków wiadomości po czy- 
tanych, a często nie mało trudności czynią- 
cych — oprócz poznania natury i rozmai- 
tości społeczeństw ladzkich, rozmaitych sto- 
warzyszeń, ztąd nieodzownych do poznania 
wszelkich nauk, do ekonomii politycznej do 
statystiki należących, nauk dających pozna- 
wać narody, ich charakter, i tym podo- 
bnych — oprócz tylu juz wiadomości, na- 
uk, umiejętności głównych przygotowują- 
cych , usposabiających , pomocnych — po- 
zostaje zawsze historykowi nieskońezony do 
poznawania szereg wszelkich wiadomości 
ludzkich. Nie dosć tu w estetyce znajdzie 
środki cenienia różnych sztuk , należy mu 
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poznawać sposoby, jakimi owe sztuki swe 
pomniki plodzą. Mó on rozprawiać o wsżel- 
kich pracach umysłowych rodu ludzkiego, 
a więc wydawać i powtarzać wyroki, o sta- 
nie umiejętności: © filozofji, o matematy- 
ce, o filalogji, O astronomji , o chemji: im 
przeto tych nauk świadomszym będzie, tym 
pewniejszy głos jego. Ale uwagi jego zwr4- 
cają się do rękodzieł, do rzemiósł, na wszel- 
ki przemysł, czyliż może być jemu zupeł- 
nie obojętna znajomość, tkactwa, budowni- 
ctwa, kowalstwa, zduństwa, i tak dalej. 
15. Nie podobna jest, aby pod słońcem 
mógł kto znaleść się, coby wszystkiemu od- 
powiedział, niepodobna, aby kiedy tacy 
najdowali się historycy , i gdyby kto usiło- 
wa), wszystkim tym pożądanióm historycz- 
nym dogodzić , daremnieby sił ludzkich do- 
świadczął, wystawiałby je na proby, których 
wytrzymać w żaden sposób nie zdołnć, a 
przytym, gdyby to być mogło, iżby dopiął 
| swych zuchwałych a nieroziropnych przed- 
sięwzięć, jeszczeby może, po odbyciu wszyst 
kiego, obarczony tak niezmiernym brzemie- 
niem wiadomości napróżno wdzierał się do 
stopnia historyka, który tylu już, tak zasz- 
czytnie uzyskało, nie pewny czy wysilony 
na tyle okoliczności, czyliby odpowiedział 
prawdziwym znamionóm historyka, skoro- 
by tego niedopiął , nie wpadł na ubite ścież- 
ki historycznego w tych wiekach popędu, 
w zadumieniu by poglądał na polot obcymi 
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trudami działany, z tym większym podzi- 
wieniem imby więcej drobiazgami głowę na- 
ładował. — Ale pozyskanie tytułu history- 
ka i znajomości historji, nie jest nad siły 
ludzkie , jest owszem przy pewnych zebie- 
gach dość latwe, wielce dla każdego poży- 
teczne i potrzebne. Nie jest to zasadzone 
na wspomnionych wyżej przewrótnie wzię- 
tych erudycji, krytyce, samym tylko po- 
litycznomoralnym podrzutkowym rozumo- 
waniu; ale rzeczywisty stan historyka i zna- 
jomość historji, ma się że powiem ogólnemi 
wyrazami, opierać na usposobieniu się ta- 
kim, ażeby w każdym razie, w danym miej- 
scu i czasie, stan ludzi i ich czynności, stan 
ludzkości , tak w ogóle jak w szczegółach 
wybadać i wyjaśnić, tudzież początki z któ- 
rych stan takowy wyniknął, przyczyny któ- 
rych on jest skutkiem, jego własności i du- 
cha, wybadać i wystawić, aby umieć u- 
czuć i ważyć w tej mierze podejmowane i 
już dopełnione w historji prace, aby je w ich 
właściwym wzroście poznawać, aby naosta- 
tek wspólniczyć tym pracóm, prostować 
je, rozprzestrzeniać , własnymi postrzeże- 
niami, usilnościami i badaniami przyczy- 
niać. ^ : ż 

16. Uchyliwszy nawet potrzebę i po- 
żytki dia historji z obeznajamiania się z ró- 
żnćmi wiadomościami ludzkiemi, potrzebne 
są one beż tego i w wielkiej części różnym 
sposobem od każdego pozyskiwane. Pro- 
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ste pożycie nie mało ich oswaja i tą drogą 
w różnym nabywają się stopniu. Prócz zwy- 
kłego trybu życia , ledwie nić każdy nara- 
żony jest na przypadkowe okoliczności, któ= 
re podobnież ułatwiają nabycie wielu wia- 
domości, tak, iż te bez pracy tym sposo- 
bem zdaią się przychodzić. Do tego łączy się 
edukacaja , gdzie już porządnym sposobem 
i z przysiedzeniem , nabywa się istotnićj 
potrzebnych nauk, które niepodobna przy- 
padkowi poruczać. Są w tym nie małe po- 
mocy z położenia osobistego, są jeszcze w na- 
turze ludzkićj, po wielkiej części zawsze 
sposobnej do poznawania rzeczy ludzkich. 
Tym sposobem zwykle są świadome różne 
języki, nawet języki umarle, które pospo- 
licie pomniki zostawiły ; znane kilkora- 
kie umiejętności, mogące świadczyć o po- 
stępie rozumu ludzkiego o działaniu umy- 
słowym. Wyrabiamy zaś tymi natężeniami 
umysł, kształcony w pożyciu różnym poło- 
żeniem swojim, ocierajacy się o niejedno- 
stajne charaktery ludzi, baczy na nie, a je- 
szcze więcej cżuć je i przenikać mimowol- 
nie się wprawią, te ćwiczenia doświadcza|l-- 
ne, do rozsądu czynności i spraw ludzkich 
odnosi, a tak bez zbytecznych usiłowań , 
zwracając z uwagą i pilnością z umysłu śle- 
dzące swe oko, naturą kierowany , filozo- 
ficznie rzeczy rozważa. Tak, iż w zbiegu 
do tyla rozmaitym , każdy , choć każdy 
w różnym sposobie inaczćj, w niejednostaj- 
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nym stopniu, ale w dość wysokim, nie ma- 
łe mą usposobienia do kształcenia się na hi- 
storyka , do poznawania należytego historji. 
Wybaczono jest, gdy z braku, koniecznie 
z niedopelnionego nigdy uspasabiania się, 
jakićmu bez wyjątku każdy na stopień hi- 
storyka, nawet nayszczęśliwićj wdzierają- 
cy się, nieodzownie ulega, że wynikna w je- 
go usilnościach i pracach , niedoskonałości , 
uchybićnia, omyłki, błędy nakoniec; wy- 
baczono mu jeśli w pracy swćj złoży dowo- 
dy, że z tak przypadkowych niedostatków 
jego praca w jakim oddziale watła , niedo- 
kładną się stanie; jeśli tyłko właśnie nie- 
baczny , nie ostróżnie najmnićy sobie świa- 
domego oddziału nie chwyci. Wybaczono 
to mówię, gdy najistotnićjszćmi do historij 
_ przedmiotami opatrzony , w badanie natu- 
ry i człowieka wprawiony, nie będzie ob- 
cym w samej historji. W uspasabianiu się 
albowiem na historyka , jedno z istotnych 
do nabywania ćwiczeń, jest sama historja, 
która, jeżeli jest porządnie i na dobrych 
zasadach udzićlona i przyjęta, przez się jest 
zdolna do wkładania każdego do jéy pozna- 
nia. ; 
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Kogo Geniusz władnóm spóyrzeniem 

Scbie poświęcił w kolepce jeszcze 
A skrzydeł waszych powabnóm drżeniem 

Witacie dziecko łabędzie wieszcze , 
Jeśli przed” wrzawą drobnoty szkolny , 
Słuch Meońskiego chłopięcia wolny 
| JZdołacie wdzięcznie zamknąć do koła. . 
I P óra dacie, i osłonicie , 

Ze się niepatrzy szczęśliwe: dziecie 

W ley starożytną fałdzistość czoła. 

Tego na próżno pyszniąc się z wieńca, 
| Który od ludów żółknie przeklęstwa - 
Na próżno mocarz woła młodzieńca , 

Z sobą ma stalne pole zwycięstwa, 
Skąd, przebób! żadne łzy i wzdychania , 
W smutnych uściskach jęki rozstania , 

Z Krwawego matek dobyte serca, 
Nietraf ą wydrzeć syna ich z dłonie , 
Tobie okrutny storęczny zgonie! 

Tobie krwi ludzkity łaczny morderca. 
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MiNERWA, 


Zanięchay przyjacielu! zaniechay ich proszę , 
Tego twoich oszczerców podłego motłochu 

Twóy piękny dowcip cóż ma za roskosze 
Cheieć ich dobywać z prochu, 
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Olbrzymy w owóy nierożwsżnóy woynie 

Co ją podn'eśli ku bogów zagładzie 
Strasznego smoka postawili zbroynie 

Przeciw Palladzie. 

Bogini za kark uchwyciła źmiję 
` Silną prawicą wywije 
1 ciska w niebios sklepienie 
Tam błyszczy dotąd , błyszczy nieskończenie , 
A co mało kto nabył dzieł wielkich ofiarą , 
*To się stało potworu nader chlubną karą. 
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Okieł, có ze Lwem polował, 

I stąd był strasznie wyniosłóm, 
Gdy rsz przez pole wędrował , 

Spotkał się z drugim Osłem. 
Był to Kompan, służył z nim niegdy w jedućy chacie, 
Teu po dawnóy przyjaźni rzekł mu: Bądź zdrów bracie! 
Cv? ty się zemną bratasz , rzekł Stentor do niego, 
Skąd ci taka zuchwałość ? A ten mu ; dla czego ? 

Ze obok Lwa zsryczałeś , | 

Czy się twa podłość umnićyszy, 
Czy już bydź osłem przestałeś , 
= Czyś już aademnie gednićyszy. 
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Dozwała się drukować z warunkiem przedstawienia do Ko- 
mitetu sześciu exemplarzów dla mićysc przeznaczonych. Dnia 15 
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